Witkowo, 01.08.2014r.
Seminarium specjalistyczne
„W poszukiwaniu tożsamości w ramach polsko - niemieckich spotkań młodzieży”
Karpacz, 23-27.07.2014r.
W styczniu bieżącego roku trafiłam z koleżanką na informację o seminarium dla nauczycieli organizujących wymianę szkolną. Współpracą ze szkołą niemiecką zajmujemy się już od 2007 roku i od razu pomyślałyśmy, że warto było by skorzystać z tej szansy i nauczyć się czegoś nowego, co wykorzystamy później w swej pracy 
z polską i niemiecką młodzieżą. Zwłaszcza, że temat brzmiał zachęcająco. Niestety nie udało nam się zakwalifikować do udziału w seminarium marcowym (teraz wiemy już dlaczego spotkania te cieszą się tak dużym zainteresowaniem () ale Ania Malinowski obiecała, iż nie zabraknie dla nas miejsca podczas kolejnego kursu 
w lipcu. I słowa dotrzymała…
„W poszukiwaniu tożsamości…” - temat niezwykle ważny w kontekście pracy 
z młodzieżą i grupami międzynarodowymi. Tak jak wcześniejszy wzbudził nasze zainteresowanie, ale też trochę niepokoju, czy sprostamy temu zadaniu… Jednak przyjemność, jaką czerpie się z organizowania a przede wszystkim udziału w polsko - niemieckich spotkaniach i chęć poszukiwania nowych inspiracji i pomysłów spowodowała, iż 23 lipca o 6:47 wsiadłyśmy do pociągu z Poznania do Jeleniej Góry. Podróż do Karpacza trochę nam się wydłużyła z powodu awarii lokomotywy, więc jak dotarłyśmy na miejsce większość uczestników siedziała już w kręgu w sali konferencyjnej i przysłuchiwała się Ani Malinowski, która przedstawiała program seminarium. Po chwili Ania zaproponowała jednak grę, dzięki której poznaliśmy swoje imiona i zainteresowania i pierwsze lody zostały przełamane. Dalej było już 
z górki… Każdy dzień rozpoczynaliśmy od gier integracyjnych, później wysłuchiwaliśmy prezentacji, odbywaliśmy podróż do dzieciństwa, próbowaliśmy swoich sił w ceramice, odkrywaliśmy Karpacz poszukując jego osobowości, „budowaliśmy” piec z papieru, tańczyliśmy, rozmawialiśmy, dzieliliśmy się doświadczeniem, uczyliśmy się od siebie nawzajem, ale też od młodych ludzi, uczestników spotkań młodzieży, którzy jako świadkowie czasu pozwolili nam spojrzeć na wymiany z tej drugiej strony. A na zakończenie dnia zawsze jeszcze ewaluacja i miłe spotkania w międzynarodowym gronie. No i chyba najdłużej przez nas wszystkich obchodzone imieniny Anny i Hanny, zapewne wyjątkowe doświadczenie dla wszystkich gości z Niemiec. Jeszcze raz „Sto lat!”. 
Różnorodność stosowanych metod i form pracy, zrównoważona ilość teorii 
i warsztatów, kompetencje referentów i niezwykła staranność w planowaniu przez Anię Malinowski oraz atmosfera spotkania spowodowały, iż w ogóle nie czuliśmy, iż przerwaliśmy urlop. Seminarium było, co prawda bardzo intensywne, ale też niezwykle owocne i wzbogacające. Podczas pięciu dni spędzonych w gościńcu „Nad potokiem” i okolicy zdobyliśmy wiele cennych inspiracji i wskazówek do dalszej pracy z młodzieżą, poznaliśmy gry, które wykorzystamy podczas spotkań i pracy nauczyciela germanisty, pokonywaliśmy własne słabości i lęki, poznaliśmy wielu ciekawych ludzi i ich pasje, odbyliśmy podróż w głąb siebie i mam nadzieję, iż jak życzyła nam referentka Jola, uda nam się być lepszymi od nas samych z dnia wczorajszego. 
Sobotniego wieczora odbyła się ewaluacja seminarium, ale udział w kursie pozwolił nam też na ponowne dokonanie ewaluacji organizowanych przez nas spotkań młodzieży i wyciągnięcie wniosków na przyszłość. 
Było to bez wątpienia jedno z lepszych seminariów dla nauczycieli, w jakich brałam udział. Mam nadzieję, iż w przyszłym roku uda nam się dojechać z naszymi niemieckimi partnerami.
Życzę Tobie Aniu dalszych takich projektów a PNWM niech Cię w tych działaniach nie opuszcza (.
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